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ŚRODA. 


Dnia 7 (19) 


czerwca 1889 r. Rok VI. 


PRENUMERATA. 
W Łodzi: 

Rocznie - . . . m. 
Półrocznie . . . „3. 
Kwartalnie „ 1 k. 50. 
Miesięcznie . : . —„ W 
W KRÓLESTWIE | CESARSTWIE- 
Rocznie. . « « . ra. 8 
Połrocznie + - a>? 
Kwartalnie o 


Preuumeratg ma „Dziennik łódzki* 
w Warszawie przyjmuje skłąd Henry- 
ks Hirszfelda, przy Mazowieckiej, 
% 16, wyrost towarzystwa kredyto- 
wego, ziemskiego. Tamże nabywać 
pojedyncze numery Dzienn 


Cena pojedynczego numeru 5 kop. 


DZIENNIK 40021 


PISMO PRZEMYSŁOWE, HANDLOWE I LITERACKIE. 


CENA OGŁOSZEŃ. 

Za joden wiersz petitem lub za jago 
miejsoe 6 kop, z ustępstwem wrazie 
częściej powtarzających zig albo wig- 
kszych ogłoszeń odpowiedniego rabatu. 

Nekrologi: za każdy wiersz 10 kop. 

Reklamy: za każdy wiersz 12 kop. 

Stałe 3 wierszowe ogłoszenia adre- 
sowe po ra. 2 miesięcznie. 

Od należności przewyższających 10 
rubli ustępstwo dodatkowe ogólne 6 
proc. 


KALENDARZYK. 


Wschód ałońca o godz. 3 m, 40, 
Długość 


Przemysł fabryczny w Rosyi 
w latach 1885—1887. 


ROHR 
IH. 


Wymienione przy końcu. poprzedniego 
artykulu ośm grup wytwórstwa fabryczne- 
go w Rosyi, podług wymiarów. produkcyi 
uporządkowane,, przedstawiają szereg na- 
stępujący: R 

Wytwór w tysiącach rubli 
w r. 1886 w r. 1887 
wyroby. wló- 


kienkowe 428,029 (40,99/,) 485,020.(43.39/,) 
artykuły ży- 

wności . 324,174 (31.1%,) 335,654 (29.97/,) 
wyroby z me- 

taln. 110,925 (10.6*/) 112,642 (10.1%) 
przetwory 

zwierzęce 78,232 (.7.5%/,) 79,495 (7.19%) 
wapno , szkło, 

cegłait,d. 27,822( 2.79/,). 28,966 ( 2.69/,) 
wyr. zdrzewa 26,224 ( 2.5%/,) 25,688( 2.3%.) 
przetwory che- i 

miczne 18,657 (1.8/9) 21,509 (- 1.9%/,) 
inne . « + 29,934( 2.9%/0) 31,279(. 2.8°/,) 

razem. 1,043,997 — 1,120,252 — 

W grupach pojedyńczych wymiary wy- 
twórstwa fabryk i zakładów emyslo- 
wych nie zależą weale od ich liczby; 
tak np. ogólńa wartość wytwórstwa fabryk 
przerabiających włókna tworzyła w 1 
roku 40.9*/,, a w 1887 roku 43.3%, ogólnej 
wartości wytwórstwa fabrycziego Rosyi, 
podczas gdy liczba tyćh' fabryk tworzyła 
w 1886 roku tylko 14.4”/,, a w 1887 roku 
14.6%, ogólnej liczby fabryk w Ro- 
gyi. A drugiej strońy na wapniarki, huty 
szklane, cegielnie etc. przypadło za rok 
1887 tylko 11.297, z ogólnej liczby robotni- 
ków i tylko 29/, 2 wartości całego wytwór- 
stwa fabrycznego. Skutkiem takiej nieró- 
wnomierności pomiędzy wytwórczością za- 
kładów przemysłowych i ich liczbą, prze- 
ciętna wytwórczość jednej fabryki lub zaA 
kładu przemysłowego w grupach wymie- 
nionych jest bardzo rozmaita, a mianowicie 


ODCINEK. DZIENNIKA ŁÓDZKIEGO. 
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Iwan Franko. 


Zachar Berkut. 


Obraz życia gminnego Rusi karpackiej w XIIT wieku 
ae 
Przełożyła z upoważnienia autora. 


Marya $iemaszko. 


PIET 
(Dalszy ciąg — patrz Nr. 135), 


— Głupstwo, wodzu! — przemówił wre- 
szcie, — Ulewa kędyś w górach spaść tej 
nocy musiała, stąd i woda w potoku przy- 
była... Glupstwo!... Woda tutaj nie docho- 
dzi nigdy 

l.. — rzekł Burunda, usiłując opa- 
nować wzrastającą w sobie trwoge,—No, je- 
śli tak, wyrzucajcie ziemie!... 

Ale Maksym powiadał nieprawdę, Woda 
coraz szerszem korytem, zalewała. dolinę 
i tylko nieświadomi tych rzeczy, i strachem 
zdjęci mongołowie, zrozumieć nie mogli, że 
to nie powódź się zbliża: to całkiem czyste 
i przezrocze wody potoku, nie mknęły na- 
przód, nie szumiały, lecz tylko szeroką falą 
wychodząc z brzegów, coraz wyżej pię- 
trzyły się w górę. 

mezasem robota postępowała powoli, 
chocież mongotowie RÓŻ się jej odda- 
wali. Wkońcu z głuchym toskotem ude- 
rzyły motyki o twardą oporę, Była to 
płyta, Płyta owa atoli, okazała się bar- 
dzo szeroką, szerszą niżli wykopana przez 
mongolów jama. Trzeba więc było albo 
ją rozbić, albo szerszą rozkopywaé prze- 
strzeń. Maksym trwoziym wzrokiem sle- 


dnia godz. 16 m. 40, Przybyło dnia godz. 9 m. 2. 
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"w roku 1887 wynosiła ona w grupie: Wy- | 


robów włókienkowych 156,600 rubli, meta- 
lowych 81,800 rubli, artykułów żywności 
42,800 rubli, przetworów chemicznych 36,500 
rubli, wyrobów z drzewa 23,500 rubli, pro- 
duktów zwierzęcych 17,900, pieców wapien- 
nych, hut szklanych, cegielń i t. d. 12,200 
rubli. Z oddzielnych gałęzi przemysłu w gru- 
pach wymienionych najważniejszą pod wzgle- 
dem wymiarów wytwórstwa twotzą przę- 
dzalnie bawełny (34.9%, ogólnej sumy wy- 
twórstwa tej py w roku 1887), farbiar- 
nie i drukarnie tkanin (13.1%,), tkalnie ba- 
wełny (12.4°/,), fabryki sukna (9°/,) i tkalnie 
wełny (7.7°/,); w grupie zakładów przera- 
biających drzewo 66.3°/, wytwórstwa przy- 
pada na tartaki; w grupie przetworów che- 
micznych pierwsze miejsce zajmuje wyrób 
właściwych chemikalij i farb (66.5%/,), w gra- 
pie przetworów zwierzęcych — garbarnie 
(50.1*/,), w grupie wyrobów z metalu — 
fabryki maszyn (44.3*/,), fabryki żelza 
i szyn (22.7°/,), W grupie wyrobów da. 
mieznych — huty szklane (33.7/,) 1 cegłel- 
nie (30°/,), W prawie artykułów żywnośći— 
młyny (44.59/,), eukrownie (23.9°/,) i go- 
rzelnie (18.7%). W porównaniu z rokiem 
1886 zmniejszyło się w roku 1887 tylko 
wytwórstwo zakładów przerabiających drze- 
wo (o 2.5%/,), We wszystkich innych ga- 
łęziach przemysłu wytwórstwo Wzrosło, 
a mianowicie: w fabrykach przetworów 
chemicznych o 15,2%, w fabrykach przera- 
biających włókna o 13.3%/,, w piecach wa- 
piennych, hutach szklanych etc, o 4.8%, 
w fabrykach artykułów żywności 6 3.4°/,, 
nakoniee w fabrykach wyrobów metalowych 
i przetworów zwierzęcych o 1.6%/,. Powy- 
że) geia rie grupy wytwórstwa fabry- 
eznego zatrudniały w 1886 roku 759,495, 
a w 1887 roku 780,322 robotników, Któ- 
rých liczba rozdziela się na pojedyńcze 
grupy jak następuje: 


Liczba robotników 
gun w r. 1886 w r. 1887 
wyrobów włó- 
kienkowych 


403.887 (53 2 ) 419.448 (53.2%) 
m Zane s i 

In, ©). 00,998 (18.3) 118300 (144'/) 

artykułów £y- 


wności . . 76.973 (101%) 79559 (10,19) 


| dait wzrost wody. Cala dolina poniżej | 


sioła była już zalaną. Wysokim wałem 
toczyły się Spienione fale wprost w prze- 
eiwnym kierunku, w jakim od wieków pły- 
nęły. Straszny wrzask powstał w taborze 
mongołów. Wody potoku opuściwszy brze- 
gi łożyska w tysiącznycii strugach ku tä- 
borowi mknely. 

— Rabie!—wrzasnal Burunda.—co to ma 
znaczyć? 

— Swadź, tej nocy, wielkie ulewy w gó- 
rach spaść musialy, wodzi, nasz potok bu- 
wiem szerzej niż zwykle sie rozlewa.— 
Lecz czyż będziecie obawiali się wody, 
która wam kostek zaledwie dosięga?... 
Rozbijaé tę płytę!... Prędzejlkrzyknął na 
moóngołów. —Niechaj się wielki w. prze- 
kona, że osznkiwaé go nie było moim za- 
miaren!... 

Jak grzmot. potężny, rożległy się uderze- 
nin toporów o kamienną płytę, która pod 
ciosami temi nie zachwiała się nawet. 

— Mocniej uderzać! —krzyknął Burumda, 
nie mogąc jnż zapanować nad trwogą, wy- 
wołaną widokiem wody, która równem już 
i gładkiem jeziorem większą SĄ kotliny 
zajęła szerokim, spiętrzonym wałem wprost 
ku nim zmiierzając. Płyta atóli posiadała 
naturę tucholszczan: opierała sie do osta- 
teczności przemocy wrogów. Pękła wkoñ- 
en, a za następnym uderzeniem oskardów 
rozłupana na kawały, ku dołowi się zsu- 
nęła, unosząc z sobą stojących na niej 
mongolöw. Uiemna gardziel podziemnego 
korytarza ukazała się oczóm zgromadzo- 
nych. 

— Patrz, wodzul—rzekt Maksym—i po- 
wiedz czy oszukałem ciebie? 

Burunda przecież niebardzo się rado- 
wał z odkrycia korytarza; spiętrzone bo- 
wiem fale wody były już u nóg mongołów, 
a po chwili z wesołym Szmerem świeżo od- 
kryty wypełniły otwór. 
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Administracyi „Dziennika 
Rajchmana i Frendlera w Warszawie 


Rękopisy nadesłane bez zastrzeżenia — nie będą zwracane. 


talcenia technlez- 


E niepo: ych wy 

gta, ake (6 4) 67.348" (FE) | nego 10.081, czyli 87.5%,, na zagranicz- 
„zwierzęcych 39,442 (529) 43,876 (5.59) ie ed Ben ka donee A. tae 1258, 
'w a drze- eenia “ 
Amp Es T 32911, 43) 30.703 (33%) | ezyli 5.7%,. Okazuje się stąd, że zarzą- 
"mych . . . 19404 (25%) 21.134 (277) dzających fabrykami i zakładami podda- 
4 x 4 | nych ruskich było 92%,, a obeokrajoweów 

innych wyrobów. 18435 (1.8 w) , „18.956 _ (17%) 8%/,. Co zaś do wy 0 tathni 
Razem 750406 — . osm — o. kształcenia uszna 
Z powyissego zestawienia. Okazoje alo wo, 0, 30800 nr AAA 
że przeszło połowę wszystkich robotników, | trzymało takowe 6.8"/, w tem około trze- 


53.297, ogólnej ich liczby. zatrudniają fabry- 
ki przerabiające włókna. Na następne trzy 
grupy wytwórstwa fabrycznego, na zakla- 
dy metalurgiczne, fabryki artykułów żyw- 
ności i ceramiczne przy) 33.1%, a na 
ozostale około 14%,. Ogólna liczba ro- 
botniköw w fabrykach i zakladach prze- 
mysłowych Rosyi powiększyła się z róku 
1886 na 1887 o 3,9, prayezem wzrost 
ten ujawnił się we wszystkich gałęziach 
wytwórstwa z wyjątkiem pieców wapien- 
nych, hut szklanych, cegielü_ ete., tudzież 
zakładów przerabiających drzewo, w któ- 
rych liczba robotników zmniejszyła się w 
roku 1887—w pierwszej grupie 6 7.6%, a 
w drugiej o 6.5°/.. Dane o ilości robotni- 
ków, z uwzględnieniem ich plei i wieku, 
znane są tylko za rok 1887. Według 
tych danych, w ogólnej liczbie 789,322 ro- 
botników było dorosłych: mężczyzn 577,834, 
czyli 73.2%/,, kobiet 184,144, czyli 23.3*/,, 
razem 761,978, czyli 96.5%; małoletni: 
chłopców 19,033, czyli 2.4°/,, dziewcząt 
8,311, czyli 1.1/,, razem 27,344 czyli 3.54. 
Największy ndział pracy kobiet przypa- 
da ua zakłady przerabiające włók 
(36.8%, ogólnej liczby robotników zatru- 
dnionych w tych fabrykach) i na fabryki 
przetworów chemicznych (25°/,); najmniej- 
szy ua zakłady metalurgiczne (2.5%). 
Matoletnich najwięcej zatrudniają huty 
szklane, szlifiernie et, (16.7%/,) i fabryki 
chemiczne (5.19/,), najmniej fabryki arty- 
kułów żywności (1.6°/,) i przetworów zwie- 
Page (1.8%). 
Wadług danych za rok 1887 o narodo- 
wości i technicznem wykształceniu zarzą- 
dzających fabrykami i zakładami przemy- 
jouer’ z ogólnej ich liczby 21,810 przy- 
pada: na ruskich techników 977 ezyli 4.5%,, 

— Zatrzymać wodel—wrzasnal Buranda, 
i mongołowie zaczęli hieg jej dokoła jamy 
tamować z pośpiechem, Ale zapóźno już 
było. — Woda całkowicie okryła ziemię; 
rozmiękła glina rozpływała się w ręku ro- 
botników; niepodobna było, aby tama w 
ten sposób utworzona powstrzymała wart- 
kie prądy wody, którę ze wzrastaj siłą, 
ze wszech stron nadpływały, wpadały do 
otworu, znikały w nim, aż w końcu po-. 
kryły go w zupełności. Jak w ziemię 
wryci, stali mongołowie, patrząc jak im 
wodą ostątni ratunek odbiera. 

— Rabiel—krzyknal Buranda,—takie to 
twoje wyjście?... 

— Alboź ja mogę wodzu, rozkazywać 
wodom?—ndpart, Maksym. 

Burunda milczał wpatrzony w, wodę, 
która coraz grubszą warstwą pokrywała 
ziemig.—Juz jako głądka tafla zwiercia- 
dlana połyskiwało całe dno kotliny, tylko 
gdzieniegdzie, niby drobniutkie wysepki, 
wyłaniały się szare. kęsy ziemi. Rozruch, 
zamięszanie, krzyki panowały w taborze 
mongołów, chociaz fale kolan ich nawet 
nie dosięgły jeszcze, 

— Wodzu! — przemówił Maksym do Bu- 
rundy, widząc, iż ten ku namiotowi odejść 
zamierza.—Ośmielam się przypomnieć dane 
mi słowo. Rzekłeś, że gdy wam wyjście 
z tej kotliny pokażę, wzamian odzyskam 
wolność. Oto jest wyjécie!... 

— Otwór twój nas oszukał. Nie odzy- 
skasz wolności wpierw, zauim my wszyscy 
bezpiecznie; wyjść z tej doliny zdołamy... 

Z temi słowy Burunda odszedł do taboru, 
ażeby uszykować sploszone wojsko; za nim 
też podazyla jego Ara W dlugich sze- 
regach, ‚sınntne, ‚be e, z zanurzonemi 
w Wodzie stopy, stato jego wojsko. Jak- 
kolwiek woda p jeszcze była, wszak- 
że ten bezmiar jej, 
dolinę, ta gładka, przezrocza i połyskująca 


tóry juz cala pokrył | B 


ciej części obeokrajowców. Największa licz- 
ba techników pracuje w zakładąch me- 
talurgicanych (428), w fabrykach przera- 
biających włókna (412) i w fabrykach ar- 
tykułów żywności (238). 

O ilości maszyn parowych niema danych 
zupełnych, dlatego też cyfry dotyczące u- 
ważać należy za znacznie niższe od rze- 
ezywistych. Według tych danych, w fa- 
brykach i zakładach przemysłowych Ro- 
syi enropejskiej i Królestwa Polskiego w 
roku 1687 było czynnych 6,384 n 
parowych o sile ogółem 166.249 koni. We 
wszystkich fabrykach Rosyi europejskiej 
i Królestwa Polskiego zażyto w roku 
1887 na paliwo: 4,361,906 sgéni kub, drze- 
wa, 133,651,341 pudów węgla: kamiennego 
i 622,100 pudów odpadków naftowych. 


Przemysl, handel i komunikacye, 


Cta. 

— Z Petersburga donoszą, że w taryfie 
cłowej wkrótce mają zajść ważne zmiany. 
Między innemi ma być ustanowione wysokie 
elo od szmąt wełnianych i takichże skraw- 
ków. Cło od krochmalu w kawałkach i w 
proszku ma być podniesione do rs. 1.40 
w złocie od puda, od ryżu w stanie obro- 
bionym do 70 kop., a w nieobrobionym do 
40 kop. od puda. 

Handel. 


— W niedzielę na jarmarku warszaw- 
skim ilość wełny rare na sprze- 
daż doszła do 53,177 p. 38 £ i przewyż- 
szyła zeszloroczną o 8,347 p. 21 f. Sprze- 
dano kilka drobtiych partyj, których właś- 
ciciełom pilno było opuścić Warszawę. 
Pierwsze te part j 


zwierciadlana tafla i ów wodospad, co jak 
świetlana kolumną nad ruchomą wznosił się 
przestrzenią, coraz nowemi. wody wzmaga- 
jąc jej obszar i grozę, przerażeniem naj 
wyższem napełniały dusze najezdzców. Nie 
czas im było przecież stać tak nieruchomo! 
Sama trwoga, sam widok grożącego nie- 
bezpieczeństwa pobudzały ludzi tych do 
czynu, do ruchu jakiegoś, chociażby żadne- 
go celu niemającego. Trzeba było konie- 
cznie coś przedsięwziąć, coś, postanowić, 
spróbować. szczęścia, gdyż inaczej—Burun- 
da doskonale to rozumial—cala ta masa 
mongołów w rozsypkę pójdzie, rozbiegnie 
się, gnana strachem wewnętrznym. Rozka- 
zał tedy zgromadzić się wojsku i w jednę 
gęstą skupić masę, 

— Męże z was, czy tez koty, że kilka 
kropel wody takim was strachem przejmu- 
je?—krzyknal.—Czy takie rzeki przebywa- 
liśmy nieraz? Czemże jest: ten potok wobec 
Jaiku i Wołgi i Dniepru i Donu? Nie trwóż- 
cie się, nie zatopią nas te wody! Naprzód! 
Do wąwozu! Stloczona masą uderzuy na 
wroga! Na straty nie zważać.. Zwycię- 
stwo przy nasi... 

l sam ruszył przodem, za nim ciągnęły 
wojska, brodzge po kolana w wodzie i z roz- 
głośnym szmerem Prypeć fale. Donośna 
szmery te jęczeć się zdawały wśród ciem- 
nych lasów i echem biegły po górach. Na 
sto kroków od wąwozu grad kamieni po- 
witał pochód. Ogromne głazy, szczerbate 
kamienie, rzeczne piaskowce — wszystko to 
z i mocą, wyrzucane siłą procy, pa- 
dała na zbitą mongol miażdżące 


ów rg je 
im kości, rozsadzając czaszki. awo pie- 
niła sig woda u stóp ich. Nie zważając na 


krzyki, Burundy, wojsko air 
w 
Sika Je cl ala sip W am 
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"prezesa synodn tego- 
"p. Maurycego Woydego, 


nn notaryusza Adolfa Szefera i jego. po- 
mocnika eye Jelenia, na «detras 
FY E ryana Sachsa i jegÚ pomoce 
etn a Bretscha. Następnie od- 
cay timo sprawozdanie z czynności konsy- 
slorza za rok ubieżly, oraz zatwierdzono 
rachunek konsystorza z funduszu ogólnego, 
prayczelo "Dani wybory do komitetu 
rewizyjnego. Dalsze obrady odroczono do 
Mia następnego. . 
W suit wnegdujszyw, jako w 3-cim dniu 
ciąguienta hej klasy 152 loteryi klasycz- 
nej, główniejszę wygrane padły jak naste- 
mie: My 6295 wygrał rs. 2,000 u kolektor- 
ki Zalewskiej w Warszawie, W 13080 rs. 
2.0000 kolektorki Gostkowskiej w Lubli- 
„ Wie, A> 21169 rs. 2,000 u kolektora Rubin- 
rotha w Warszawie, N 17911 rs. 1,000 u 
Kkolektorki Tarnawskiej w Warszawie, X 
15060 rs, 1,000 w kolektorki Bujdlskiej w 
Warszawie” Następujące NN wygrały po 
rs, 400: 1439, 1540, 2181, 54966, 7078, 
waj": TOR, 15131, 17660, 20926, 21213. 


„cznik. sądowy* zą,v,.1889, „wydany stard- 
niem Henker „Gazety sadowej Warszaw- 
skiej“. Pożytęczia te wielee, książka infor. 
macyjna dla osób pracujących w sądowni- 
ctwić, zawiera krótką statystykę dzinlal- 
ności. władz sądowych ow’ Królestwie Pol- 
skien za lata ostatnie od 1884 r. Statys- 
kav 71, 1888, nie/jest jednak zupęłna. 
Nadto mieści się tu wykaz wszystkich osób 
wrzędujących w tychże władzach, oraz w 
ministeryum sprawiedliwości, w specyalnym 
wydziale rządzącego “señátu do sądzenia 
5IVaWw a przestępstwa, stanu, w dleparta- 
\ Auentach kasgcyjnych 0% „senatu, ogól- 
“neir zebranińa departamentów Kkasfcyjnych 

i wydziale dyscyplinarnym senatu. Doda- 

x. obejmuje, rozporzadzenia rządowe za » 
Ye E a ol da se- 
kretarzy hypotećznych, za dyety urzędni- 
ków sądowych, komornikówWoZnych, oraz 
rozkład kategoryj papieru stémplowego. 

= Zo Miele piszą do? „Kur. warsz.* cóma- 
stępnie „W d..13.b. m. spłonął po południu 
wśród białego, dnia i przy tysiącach widzów, 
lokal miejscowej resursy. Pożar wynikł 
ua stayolhu, spostrzeżono go- dość wcześnie, 
mieszkańcy jednak nawet „przy nadbiegłej 

pomocy nie byli wıstanie opanować ognia i 

ograniczyć się musieli na ratowaniu rucho- 

moście Wyniesiono i wyrzucono wszystko, 

Gmach za to spłonął do parteru, który zo- 

stał nietknięty. , Przy resursie miescila się 

kasa prenysowcdy. Książki jej w całości 

w. zamkniętych szątach przeniesiono do ma- 

gistratu. Lokal na czasowe. pomieszczenie 

resursy został już najet otwartymi w 

pierachnat smutek i zmęczenie, przed godzi- 

ną „jeszcze nękające: go. 

== Ale ezy wiesz— odezwał się — Jaffć 
jest po naszej stronie. 

Przeszli do salonu. Otylia zaniosła fili- 
żankę herbaty kuzynce, która właśnie zam- 
knęła książkę. r e 

— Jaftó? Jaff® trzyma z nami?—zawola- 
ła Otylia, śmiejąc sie.—No, to juz możemy 
być pewni wygranej. 

— Jaffe trzyma z nami, ale pod warunkiem 
że będziesz bardzo! dobrą. Bo inezej, po- 
wiada: on; byłoby uto wielkiem nieszezę- 
ściem! 

I śmieli się obydwoje, jak łobnzy. Po- 
tem nagle Brice zamyślił się i bliskim byt 
płaczu. 

— Czy wiesz, że to bardzo przykre—po- 
wiedział cichym głosem— tak kochać dzieci 
i być ich pozbawionym... Widzę, że masz 
nadzieję, Otylio... Ale ja, ją się obawiam. 

Ozego? 

— Żeby ich nie nauczano ciebie niena- 
widzieć! 

"Twarz Otylii zasępiła się nieco, ale nie 
(lała poznać po sobie zmięszania. 

— Nie w tem nie jest niepodobnego, ale 
zdaje mi się, że i to da sią zmienić, 

— A więc nie obawiasz się nawet tegoż 

— Czlowieku małej wiary! — zawołała, 
wznosząc rękę na znak wymówki. 

— Achi—odezwal się Ryszard—gdy tak 
do mnie przemawiasz, wierzę, że zna ie 
steś wszystko aczynić, nawet ująć obie te 
e i Bo to są twoje dwie macochy, 
Otylio 

Pai Montaubray powrócił właśnie do 
domu, Ryszard, który był jaż na wyjściu, 
pozostał jeszcze chwil ki by się ułożyć 
vo do uwoczystości zaślubin, poczem Brice 
powrócił do siebie z sercem lżejszem, ani- 
żeń zrana z domu wychodził. 

Sama jedna w swoim pokoju, panna 
Montaubray dłngó jeszcze siedziała zamy- 
flona, zanim położyła się do łóżka. 

— Dwie macochy! to jednakże prawda— 
PTA No ar A ie 

jakby jego matka... a dzieci mo; 

nauezyé nienawidzieć minie... Ale by 
wsżystko poszło z latwościa, nie było 


rafia. Wyszedł z druku „Ro- 


r ~ DZIENNIK ŁODZKI, k 
kowie synodu, w liczbie 52-ch, udali sig do jd. 14 b. m. dla członków. Ogólne straty |bu damy dworu: księżna 


x Barjatyüska, ba- 
roñowa Bufbergowa i ala dworu 


osza okólo rs. 11,000. 


wyr 
— Kasy oszczędności przy magistratach | greckiego, p. Sapuncaki. O godz. 1 m. 15 | 9450 


Radomia i. Sandomierza z postanowienia 
ministe zostaną zamknięte za pů) 
róku. Nieodebrane wkłady ‚po upływie tego 
czasn przelane będą do Banku państwa na 
rachunek bieżący osób, Któryel są pienid- 
dze własnością. 

— Zjazd prawników i ekonomistów we 
Lwowie, według zatwierdzonego przez ko- 
mitet programm, odbędzie się w dniach 12, 
131 14 września y. b. Dnia 12 września 
po nabożeństwie w kościele katelralmym, 
odbędzie się pierwsze pełne posiedzenie, na 
które uczestnicy przybędą w strojach ga- 
lowych. Po zagajeniu zjazdu pr eze- 
wodniezącego komitetu, f-ra L. Piętaka, 
odbędzie się ukonstytuowanie i podzial 
na dwie sekcyeż prawniczą i ekonomiczną: 
Następnie odczyta dr. Tadeusz Pilat rzecz 
„0. obecnym stanie własności ziemskiej 
W Galieyi i kieranku zmian, jakie się w nim 
objawiają,” zaś dr, Witold Skarzyński---re- 
ferat pod tytułem: „Szkic historyczny roż- 
woja szkolnictwa polskiego pod panowa- 
‘niem pruskiem i ogólny pogląd na obecne 
położenie! tak wiekszej, jak mniejszej wła- 
sitości ziemskiej w Wielkopolsee/* “Kazda 
sekcya odbędzie cztery posiedzenia, W sek- 
cyi prawniczej odczytane będą na pierw- 
szem posiedzenin referaty- pp.-Spasowicza, 
Roszkowskiego, Konica, Smlikow: on na 
drugiem Zolla, Kehijmera, Sótowija; na 
trzeciem Fiericha, Parczewskiego, W ore 
szyńskięgo, Zinsa; na czwartem Rosenbla- 
ta, Ostrożyńskiego, Krzymuskiego, Stebel- 
skiego. „W sekcyi ekonomicznej, na pierw- 
szem posiedzemiu referaty Szczepanowskie- 
go, Kozłowskiego, Fedorowicza; na drugieni 
Milieskiego, Vaylingera, Listowskiego; na 
trzeciem Darguna, Lea, Kłobnkowskiego; 
na czwarten  Zgórskiego,  Kramskiego. 
Flemma, , Drugie i ostatnie posiedzenie 
pelne odbędzie się 14 września. Na posie- 
dzeniu tem ogłosi przewodniczący uchwały 
zjazdu, powzięte w obit sekcyach i stosow- 
ne przemowy zakończą zjazd, Ostateczny 
termite przesyłania gotowych i przyjętych 


rozpoczął się pochód do cerkwi, poprze- 
dzany przez urzędników i dygnitarzy dwo- 
ru. Jego Üesarska Mość prowadził króle- 
wę gteckg, a król hellenów Jej Cesarską 
Mość, pañstwo młodzi szli obok 
Tren królewny unosili czterej szambelano- 
wie, koniec zaś jego j dworem 
Wielkiego Księcia Pawła ochmistz Filoso- 
fow. Jej Cesarska Mość miała na sobie 
złocistą ruską szatę, obszytą drogocennem 
futrem, a ną głowie kokosznik z drogiemi 
kamieniami. Panna młoda na sukni ze 
srebrnej miała płaszcz karmazynowy, 
kuir gtońostajami, —na głowie koronę. 
W cerkwi Najfostofniejszy orszak weselny 
sposkał metropolita Izydor. Obrzędu do- 
pełnił" prusoprezbiter i Janiszew. Wieńce 
trzymali nad panem młodym Cesarzewicz 
i Wielcy Książęta Aleksy Aleksandrowicz 
i Dymitr Konstantynowicz; nad panną mło- 
dą królewiezowie Konstanty i Mikołaj i 
Wielki Książe Aleksander Michałowicz. 

Po nabożeństwie rozległa się salwa dzia- 
towa. 0 godzinie 5 w sali mikołajewskiej 
zastawione zostały stoly na 600 osób. Stół 
Cesarski przybrany tył złotym! serwisem 
t kwiatami: Wznoszońym wedle ceremo- 
niąłu toastom towarzyszyła salwa dział 
petropawlowskiej fortecy -i statków stoją 
cych maprzęciw pałacno „Jego Cesarskiej 
Mości słażył szambelan Ordyn; nalewal 
podezaszy Grot; Jej Cesarskiej Mości słu- 
żyli hr, Hendrikow.i szambelan Bartolomej. 
Ó godzinie $ w sali herbowej odbył się 
bal, po którym o godzinie 10 nastąpił ce- 
remonialny wyjazd Dostojnych Nowożeńców 
do Ich pałacu. Tn przyjęli Ich Wielki Ksią- 
żę Włodzimierz “i Wielka Księżna Marya 
Pawłówna chlebem i solą na złotej tacy, 
poezem była zastawiona rodzinna wieczerza. 

Bukareszt, 17 czerwca. (Ag. p.). W se- 
nacie minister spraw zagranicznych, Loho- 
vary, odpowiadające na zapytanie w spra- 
wie wydalenia ruskich poddanych, oznajmił, 
że 2 ie kwesty? tej przesadziły dzien- 
niki. zagraniczne i opozycyjne krajowe. 


już referatów  naznaczoho „na. 10 lipca: Osoby wydalone w liczbie 12, właściwie 
Wczesne nadsyłanie jest konieczne, gdyż | należą Lera narodowości i pomiędzy 


inaczej wydrukowanie ich na czas byłoby 
rzeczą niemożliwą, Zgłoszenie. uczestnictwa 
w zjeździe nadsyłać należy jakuajwcześniej; 
byłoby bardzo pozailanem, ażeby komitet 
mógł przed | września być poinformowa- 
nym o liczbie przybywających gości. Pó 
źniejsze jednak zgłogzenia nie są wykluczo- 
ne, ale komitet nie odpowiada w takim ra- 
zie za dostarczenie publikacyj zjazdu, ‚Na 
koszty administracyjne i druki składa każ- 
dy uczestnik kwotę 1 złr, Program przy- 
jęcią i zabawy oglosimy, we właściwym 
czasie, 


niemi było tylko dwóch ruskich podda- 
ayeh;— poczem dodał minister, że po złoż 
żenin powyższego objaśnienia, rzecz należy 
uważać za załatwioną. Przemówienie mi- 
nistra przyjęto oklaskami. 


SĄD OKRĘGOWY PIOTRKOWSKI. 
Wyciągi z uktów wywieszonych w sali porze- 
kalnej sądu okręgowego. 


Umowy przedślubne. 


w, Præd Józefem Zhorowskim w 
stochowie Inia Ts Tistopada 1888 r., Moszek Met 
vel Żelazko, handlujący, ze wsi Pila pow. ezesto- 
chowskiego i Matka z Miętkiewiczów Markowicz, 
wdowa, w Częstochowie zamieszkała, zawarli umowę 
przedélulma, inocą której cały majątek, jakim obec- 
nie każde z przyszłych małżonków rozporządza, 
stanowić będzie własnóść kaźdego z nich; ntaj 
zaś nabyty w ciągu paa małżeńskiego, b 
wspólną właśnością ma w. Majątek ki 
kowice przy zawareih niniejszej co wymosił 
w ruchomościach rs. 2,000. Ajzner vel Żelazko ża- 

Ludwikiem Wichrowskim 


dn majątku nie posiada. 

rc Przed regentem 
w Warszawie, dnią 14 listopada 1888 r., Maks Steu- 
er, pruski poddany, farbiarz i Rozslis Stumman, 
panna pełnoletnia 4 m, Łodzi, zawarli ar Mag 
śląbną na tychże warunkach, ce i poprzed. Ms- 
jątek Rozal 
i w rnoliomościach rs. 4,000. 

45, Przed regentem Władysławem Różyckim w 
Sosnowicach, Ania 27 listópańn 1885 r., Bernard 
Landau, kupiec x Częstochowy i Rezalia Kenigsberg, 
panna, pełnoletnia z Górnego Szląskn, zawarli umo- 
wę Luba) ne samych, eo i po- 
przednie Majątek Rozalii Kenigsberg wynosił go- 
tówka rs, 4,000 i w puchomościarch rs. 1,500. Mnja- 
tek zaś Landan wynosił sd JE JE, ne 

49 Przed regentem Henry nie m w 
Zgierza, dnia 15 listopada 1888 r., Ernerst Zajfert, 

«owiec, fabrykant i Julia Wilhelmine z Laugów 

ile, wdowa, obywatelka, oboje w m. Zgierzń za- 
mieszkali, zawarli umowę przedślubną na warunkach 
tych samych 60 Diao grom Majątek Julii Wil- 
belminy Mille wynosił gotówkę re. 2,000 i w-ruclw- 
mościach rs. 1.000, 1 


ROZWAFTOŚĆI. 


x Licytacya pocałunków na cele nabożne, 
rzecz to dotąd niepraktykowana, a czytelnicy 
się domyślą, że to pomysł umerykuński i że 
tylko córy nowego świata mogły gò w czyn 
wprowadzić, W Chenango County w Stanie 
Nowy-Jork w mieście Me Donough ńa wieczor- 
nych zebraniach Kościęlnych młode panny za- 
częły sprzedawać więcej dającemu pocałunki na 
rzecz funduszu, przeznaczonogo dla przebudowy 
kościoła. Początkowo wsząkże dochód 2 tego 
Źródła był bardzo niewielki, gdyż panowie, jak- 
by się sprzysigali, nie icheieli płacić więcej niż 
po 10 centów za pocałunek. Nadobne panny 
| wywiesiły tedy na swojej trybunie szyld z na- 
pian: „Pocałanki na wszelkie ceny — od 25 
centów do 100 dolarów, Tylko za gotówkę!” 
Wówczas „interes” znącznie się ożywił, sapkás 
dawano całusy setkami w ciągu jednego wieczora, 
Pomysłowe. amerykanki tedy postanowiły zrobić 
panom nawą niespodziankę i każdą panna, któ. 
ra sprzedała catnsa, przęź cały wieczór już min- 
ła obowiązek nie odstępować tego, który ów | 
„nektar boski” nabył. Oczywiście szczęśliwiec 
musiał za to drożej zapłacić. Niespodzianka ta 
wszakże doprowadziła dg gwaltownej sceny. Ja- 
kif mieszkaniec zapadłej wsi kupił sobie uro- 


E e 50. Przed tymże tem, dnia 20 listopada 
czą blondynkę za 7,49 dol, i gdy zebranie się | 1888 el b: Vidas pa kapie x Łęczycy i Rola 
skończyło, chciał ją gwałtem zabrać ze sobą, | Gitld Librach, panna ze Zgierza, oboje niepelnolet- 


ni, działający w asystencyi swych ojców: Moska 
Arona Krouheima i Sai Tobiasza Libracja, zawarli 
nmowę przedślubną na warunkach tych samych co 
i poprzednie. Majątek Reli Gitli Librwekh wynosił 
gotówką rs. 600 3 w ritchombiciaeh ra 700, czyli 
razen ra. 1,500; majątsk: Kronieima takąż wartość 
przedstawiał. 


twierdząc, 12 co kupione to kupione, a ou ua 
żarty ide wyrzucił 7 dol. Wszelkie argumenty 
pozostały bezowocne; powstała kłótnia i wkoń- 
cu zwrócono wácieklema wieśniakowi pięniądze. 
obito go i wyrzucono przez okno. -Od' owego 
zajścia licytacye na pocałunki zostały. zawie- 
zone. 

Jeżeli to nie umeryknński humbug, to za- 
zdrościmy kupującym całusy, ale nie możemy 
aswoió sig 2 myślą, aby młode panny tak 
otwarcie wyznawały zusade, Że cel nówięca 
środki. | y 

j 


TELEGRAMY. 


Petersburg, 17 czerwca. (Ag.. pöln.). 


Ostatnie wiadomości handłowe. 


Berlin 17 czerwes, Tylko w niektórych 
działach giełdy obroty dosięgły dziś zua- 
czniejszych wymiarów, wogóle zaś były 
bardzo ograniczone. Glelda zachowała przy- 
tem, postawę, dosyé RON odpowiednią ado- 
niesienióm z ków zagranicznych. Po- 
życzki raskie trzymały się dobrze, wschod- 
po „pslazneły nawgt zwyżki, podobnie jak 

rable. 


a jae -S A ja thee, żeby on byl szczęśli- | Wczoraj o gódz. 2 2 południa, i 
M pre go z ranami w Sercu, ze smut- | ceremoniałem, odbyły zaślubiny "Wiel- | "Warszawa, 17 czerwca. Weksle kr. tonu. na? 
kiem w duszy, powinnam go uleczyć.. i ae a Pawla % = | Berlin (2 d. ASIA NET 
oases Ze 4 pr ale naprzeć ‘Noite 7 ów | dd 20.0 40, a kr niy" 
ë - ha æi A ACU, wyciągni o h w KE y i "Kr. la 
(W. c. m) Cesarskich, Panne młodą ubierały do ślu- | mate Sto aes Bes + Fe z. het 


siebie. | listy 


Stumman wynosił gotówką rs. 3,500 | - 


wewnętrzną z 1887 r, 84.75 
listy zast. ziemskie I ner, 


Berlin Wi, Londyn 
Petersburg 5 YY. 


życzka wacho- 


w D —. 
Berlin, 17 caerwen. Banknoty ruskie zaraz 


208.90, na dostawę 206.75, na Warszawę 
207.75, na Petersburg kr. 207,60, um Pi 
dł. 206.54, un Londyu kr. 20,44/,, na Londyn di. 
20.36, ns Wiedeń 170.70, kupony celne 324.80, 
5%, listy zastawne 62.00, 4%, listy likwidacyjne 
56-25, p ka ruska 4%, z 1880 r. 9040, ab, z 
1884 r. 102.80, 4, z 1887 r. ——, ck renta złota 
Sfr rów” wśchodnia If em. 62.25, be 
syi 63.00, 5 y zastawne riskie —— 
życzku premiowa z 1864 roku 176.00, takaż z 4486 
r. 157,50, nkcye drogi żel. warszawsko-wiedeńskiej 
219.75, akcye kredytowe anstryackis 161.00, akeye 
warszawskiego bauku handlowego —.—, dyskonto- 
wego 75,00, aost niemieckiego banku państwa 
3%, prywatne 24,9 . 
yn, 15 czerwca. Cukier Jawa 96 proc. 34, 
tale, cukier barakowy 26%, mocno. 
Berlin, 17 czerwca. Pszenica 177—190 na cz. —,—, 
ms cz. lip. 184,75, na wrz. paźd. 182.00, Żyto 140 — 
re x cz, ——, na cker. lip. 146.00, na wrz. paź. 


|= 


Dowieziouo gay 500, żyta 500, jęczmienin 
—, owsa 50, grochn — korey. 

Warszawa, 17 czerwca. Okowita 78%, z oa 
i, k. 01, Stosnnek garuca do wiadra 100-3 T'has 
Mrt: skład. za windro kop. 5387— —, za gam. — 
—23. Szyuki za wiadro kop. 551'— —, za garniec 

- —277 kop. (a dod, na wysch. 2%). 
Havre, 17 czerwca. Kawa good ave Santos 


na lip. 97.50, na wrz. 98.75, na grad. 100/00 
nieregularnie. 

New-York, 15 czerwca, Bawełna IU, w N. Or- 
leanie 10%, 


Kawa (Pair Rio) 13; Rio X 7, low 
ordinary aa tip. 1557, un wrz. 15.02. 


TELEGRAMY GIELDOWE. 


Gietda Warszawska. 
Żądano z koñcem giełdy 
Za weksle krótkoterminowe 

ua Berlin za 100 mr. 


na Loudyn za 1 b.. . . . - 34 9.83 
ua Pi za 100 fr. . . . «| 8035 | 39.26 
ua Wiedeń za 100 A.. . , „| 8260 | 8250 
Za papiery państwowe. 
Listy likwidacyjne Kr. Pol. 88.30 
Ruska pożyczka wschoduia . . | 98.50 | 98.50 
„m 4%poż. wewnz.r.1887 > , | 84,75 | 84.50 
Listy zast. ziem. Seryi 1 98.30 he 
Listy zast.m, Warsz. Ser. I, . | 9875 | 9850 
” ” + a 95.30 96.25 
Listy zast, m. Łodzi Seryi L. . | 95— | == 
” m $ . H. .| 9350 = 
” $ + „n DI: -f 98— = = 
Giełda Berlińska. 

Bahkuoty ruskie zaraz 5 208,90 
« wa dostaw, : 1207.75 | 208,00 

Dyskonto prywatne . . . . 2% | 24% 


Monety | banknoty : Not, urzet. Not. nieurz 
Imperyaly i pölimperyaly bail. ph 
(Emisyi 17 grudnia 1885 rokn) _ — 
A zyc store .. . _ - 
Marki niemieckie . . . , - 48", 
Anstryackie banknoty. |, . — 824) 
AAA - 394, 
Wartość robla kred, w złocie - mu 
Kupony celue ., . . . . . — 1591, 


DZIENNA STATYSTYKA LUDNOŚCI. 
Małżeństwa zawarte w dnin 17 czerwca: 


„ W parafii katolickiej 2. a mianowicie: Stanlst 
Sieraczkiewicz z Walery Muszyńska, Wacław Bam 


del z Marya Kerl. 
w parafii swangielickiej — 
Starozakonnych — ' 
Zmarli w àn 17 czerwca: 
. Katolicy: dzieci da lat (51m amarlo f, w tej 
liczbie me zd 8, dziewcząt 1, dorosłych X, 
zzo liczbie mężczyzu 2, kobiet |, m miano- 
me: 
Tomasz Zakrzewski, let 46, Józef Frantz 
Anna Pekaliñska, lat 32. p 
FR var jelicy : oa px lat je U 4, w taj 
je w t 1, dorostych 1, 
A be el L kobiet “4 miano 
Eruest Ludwik Riel, lat 40, 
Starozakonni: dzieci do lat 15-tu muaro 1. 
w tej liczbie chłopców 1, dzie t — dorosłych 
lw tej liezbie mężczyzn 1, kobist — a misto 
Eljasz Stempa, lat 66. 


LISTA PRZYJEZDNYCH 


“rain Hotel, A, 


Klinnikow z Ukarkowa 
|. Gniyateia „ 0. « 
* eg a. Elige a aay 


OG LE 


M 136 


I A. 


Teatr Łódzki. 


W ogrodzie Sellina. 
We czwartek, dnia 20 czerwca 
GOŚCINNY WYSTĘP 


pani Adolfiny ZIMAYER 


NITOUCHE 


(MAM'SELLE NITOUCHE). 
Wodewil w 4 aktach, H. Meilhaca 
iA. Millanda, muzyka Herwe'go, 
tłómaczył z francuskiego Winkler. 


rod Bendoría. 


We środę, dnia 19 ezerwea 1889 


wieczór muzyczny 


orkiestry pod dyrekcyą kapelmaj- 
stra 
S$. Krzyszkowskiego. 
Początek o godz. 8 wieczorem. 
Wejście 20 kop. Dzieci, placa 
połowę. 101g—1 


Ogloszenia i prenumeratę 


na Kuryer Warszawski przyjmuje po 
cenach redakcyjnych Bersiein, Łódź, 
Piotrkowska 520 (88). 
í £008—3— 1 


Poszukuje się miejsca 
pisarza, wożnego, portyera lub in- 
nego. Na żądanie mogę okazać po” 
ważne rekomendacye. Oferty pod 
lit, A. A. przyjmuje administracya 
„Dziennika ”. 1004-1 


SEE" MŁODA OSOBA 


posiadająca muzykę, znająca języki 
polski} miemiecki i francdski, poszu- 
kuje miejsca nauczycielki do dzieci 
w wieku lat 6—12 zaraz lu 
wakacyach na wsi lub w 

Bliższa wiadomość w 
tegoż pisina. 1011—3—1 


LBONTYNA TACQUERET 


przełożoną 6-cio klasowej pensyi 
żeńskiej. 


w Muzeum bozwa 


piekna GALATEA 


marmurowy biust ożywiający się w oczach widzów. 
Widzieć można codziennie od godziny 5 po poładniu do godziny 10 


CENA wejścia do muzeum kop. 20, dla dzieci kop. #0, z prawem 4 
oglądania pięknej GALATEL 


Katalogi w ruskim, polskim, niemieckim i hebrajskim języku. 


HM" Warszawskie BIURO TECHNICZNE 


Mechanika Rządów Gubernialnych Suwatkskiego i Łomżyńskiego. 
WARSZAWA, 


W zakres działalności biura wchodzi: Tylko specyalne obmurowy- 
wanie kotłów parowych, według własnego, oryginalnego systemu, 


UWAGA. 
wydane przez osoby, n których dokonano roboty: 


w 4 klasowym pensyonacie żeń- 


» się panienki. Piękna miejsco- na imię Karola Kopytka. Laska- 
ib. po wość, śliczny park, kąpiele rzeczne wy znalazca raczy ją złożyć w ma 
w razie potrzeby pomoc naukowa, gistracie, 
lekcye muzyki, pożądana opieka, 
rozrywki, wycieczki leśne, konwer- 
sacya w obcych językach i t. p. 

O warunkach, 
jejsen In 


iej 
lera w Łodzi. 
Zawiadamia osoby interesowane, Ze} g 


zo NOWOŚĆ «x 


przy ulicy PROMENADOW EJ. „Dziennika' 


Jeszcze przez mikogo dotąd tutaj nie pakazywana 


wieczorem, co pół godziny. 


Wstęp do oddziałn anatomieznego |; 
w Piątki wyłącznie dla dam. ra 


czas bardzo krótki. 
982—10—2 


b 


INŻYNIERA - TECHNOLOGA 


A. Pezachowicza, 


E 


Marszutkowska N, 416. 


NI 


przy którym osiąga sig-zupelne zużytkowanie paliwa. 
Na potwierdzenie przedstawione być mogą świadectwa 


REPREZENTANT na Łódź i okolice 
C. Taube 


ulica Zawadzka Nr. 45. 


370—100—2 


W SKIERNIEWICACH | ZAGINĘŁA 
karta pobylu, 


na czas wakacyi przyjmaje wydana z magistratu miasta Łodzi, 


1010—1 


,* A » 
Wielki wybór luster, 
riadomosé kryształowych w ramach i bex ram, kone 
wiadomość Nälgoiek z marmurowemi płytami i bez, nad- 
b w Aptece W-go Mül-Iszedt do składa gulanteryjnego Ludwi- 
928—3—Y hu n enig. 921—0 


A 
Eros 


„Jest do wynajęcia od 1 lipca 


rus” POKÓJ 


dnży o 2 oknach z meblami lubj 
bez takowych. Wejście osobne. 
Wiadomość w administracyi 


Zarząd Towarzystwa Osad Rólnych 

i Przytułków Rzemieślniczych. 
FELCZER doświadczony, mający prak: 
tyke szpitalną, tudzież Majster K 
LODZIEJ-STBLWACH z dobremi świ 
dectwami i rekomendacyą potrz 
bni zaraz, Królewska 33, mieszk. 
4 od 2—4 po południu  969-5-3 


Przy mòin Magazynie Konfekcyi damskiej, 
> przy ulicy Marszałkowskiej M 129 od lat 10 istniejącym, 
otwieram dnia 1 września r. b. 


dotąd nigdzie jeszcze w kraju nie egzystujacy, 


Y kształcenia 


p pro A Ar kozy zn ito mre N lz ROBA 
Muzeum pozostaje w Łodzi jeszcze tylko przez | 


+ Jednoroezna praktyka postawi w możności kobiety, do zarządzania ¿E 
9 samodzielnie pierwszorzędnemi magazynami. 4 
1 Metoda i krój wyłącznie paryzki. 
ah Blizszych objaśnień i, waranków udzielam; 


Stanisława Daleszyńska, 


b. Wiaścicielka Magazynu Konfekcyi damskiej i Kostynmerka Tony Rządo- a 
he 000 1 


MA 


Eliksiru Wielebnych 00. Benedyktynów 


Nagrodzony zlotemi medalami w Brukselli 1880 r, I w Londynie 1884 


Wielki medal srebrny 


©BFARBY 
LAKIERY 
POKOSTY 


polecają Zakł. przemysł. chemicz. 
W. KARPIŃSKI & W. LEPPERT 


w WARSZAWIE. 


FILIA w Łodzi, 


nl. Piotrkowska M 88, dom L. Meyera, 
64—1%0—0 


1009—2—1 


n A ©: <0 SE 


ih 


w Warszawie $ 
SPECYALNY WYDZIAŁ, 


kobiet na dyrektrysy i zarządzające $ 


zakladów krawieczyzny damskiej. 


raktykantek ograniczona. S > 


Liezha > 
arszalkowskn M 12% E 


wych Warszawskich. 2= 


ZEBÓW 


p R adh e 


BOLU 


KTO UŻYWA 


Opactwa w Soulac (Gironde) 
aloes 
my nts (373 paca Bosmana 


Codzienne użycie kilku kropel tego 
zbawiennego eliksiru zapobiega próch- 
nieniu zębów, którym uadaje alaba- 
strową białość, wzmacnia dziąsła i od. 
świeża wybornie usta. Jest to jedyna 
lekarstwo, które skutecznie leczy ból 
zębów. 

Oddajemy prawdziwą usługę naszym 
czytelnikom, zwracając ich twagę nu 
ten starożytny i użyteczny preparat 
_ najlepszy z istniejących środków leczui: 
CL czych, zapobiegający wszelkim tierple- 
54, mom zę ~ 
a Oprócz eliksiru, wyrabiuny jest jesz 
AN cze pa 00. Bene ptr proszek 
Yo lig — i pasta do czyszczenia w, któr 

EEE również nabywać można we wszystkich 


zapis i egzamina nowo wstępują- 
cych uczennic, odbywać się będą 
przez cały czerwiec, pomiędzy g0- 
dziną 10 rano, a +tą po południu. 
W Warszawié, róg S-to-Krzyz- 

kiej, nad apteką Nr. 39. 
983—2—2 


W dnin 14 b. m. na ulicy Piatr- 
kowskiej 
znaleziono zegarek 
srebrny z dewizky, który za udo- 
wodnieniem własności odebrać mo- 
¿na w handlu M. Sprzączkowskiego, 


znaczniejszych perfumeryach, aptekach i składach materyałów nptecznyci: 
Agent główny Seguin, Bordenux 106 & 108 Oroix da Segucy 


SKŁAD 


HERENDERGA & RAPPEPORTA 


POLECA 


świeżo otrzymane: 


Materye jedwabne gładkie i fantazyjne. 
Grenadiny i Gazy czarne i kolorowe. 


Tabela wygranych 

w 2 dniu ciągnienia V-ej klasy 152 loteryi klasycznej. 

Dnia 15 czerwca 1889 r: 

Główniejsze wygrane wyszły następujące: ' Ra. 4,000 na M 253 15425 
po rs. 2,000 na NN? 4345 4674 10092 12621 15145, po rs, 1,000 na 
MM 5355 8441 14050 15124 18619 19802, po rs, 400 na MM 2242 
3948 9 11640 14572 14724 15253 15757 18321, po rs. 200 na NN 
918 1130 3759 4815 9047 11269 11762 17742 21963 22142 22660, po 
rs. 100 na MM 1684 3096 4735 5549 6318 6972 7451 8690 112% 
15172 15174 15915 17948 19662 20397 20587 21460. 


1015—3—1 s 
2220 Materyaly wełniane, czarne i kolorowe w nowym Po ra. 80 wygrały Nr.Nr. 2 A 
p s 18092176 4651192 3524! y 212; 

Mieszkania rodzaju, cza Son b36j 220 1354 14015716542 800019060 21255 
składającego się z 2 albo 3 pokoi Mousselines de laine 2 of 180148 is ; 20 
i kuchni poszukuje się od 1 lipta E sr b LIE a |DO TI| 7216037 18241]: 
r. b. Oferty uprasza się składać specyalny materyał na letnie suknie i bluzki. AL o u ly” 
pod lit, A. D. w. administracyi | 


wa w Zephiry, Satinetty i Cretony w najświeższych deseniach. 10 


Materyaty na damskie płaszcze letnie 


jedwabne, wełniane i bawełniane. 


Materyaly jedwabne, wełniane i bawełniane specyalnie LP] pol M a a 8 

na SURDUTY MĘZKIE. hr u er 
Materya jedwabna érù (‘Tschi-Tschun-tscha). : hor BE Br "TAL 

Kamizelki zagraniczne, 

Wateryały wełniane na kołdry (jedna szerokość). 

Atlasy i Materye jedwabne specyalne na kołdry, 

Płótna findlandskie i rozmaite inne wyroby płócienne. 

Chustki webowe. 

Wateryały meblowe. 

Firanki 

Serwety Dywany odpasowane i na łokcie, 


„Dziennika. 


Do sprzedania 


ładny majątek ziemski, włók 11%/,. 
Gleba pszenna, z wysiewem psze 
nicy korcy 70, żyta 55, rzepaku 
mórg 15, bez serwitutów i nieużyt- 
ków. Dom murowany przy szosie, 
od kolei wiorst 1'/,. Gotówki po- 
trzeba 15,000 rs. Wiadomość: W. 
Kruszyński na stacyi kolei warsz.- 
wied. Baby, 1017-31 


Droga 2.1. Fabryezno-Lódzk +. 


Z powodu oświadczenia wysyłającego 
pas J. K. Poznańskiego, 0. zagobienin 
dnplikato listn frachtowego M 4101 nal 
wysłany dnia 25 stycznia r. b towar 2 Eò- 
dzi do Szawli, Zarząd drogi żelaznej Fa- 
bryczno-bódzkiej „oddaje o wiadomości, 


że pomieniony duplikat M6 4101 mwaga, za Chodniki w różnych gatunkach. 
nieważny. 99932 Drylichy na materace i rolety, 


V TEPA wacnoprs, 
swąanysi Boliróus ratita” Poor 
sonb, Tenanusäro Ybiza, na wad 
Atvonnnst Illepsuuezcsofi. Hamea 
Maro ppomy npeawnenr .taxosoi 
av Kaugeadpiw Ilosunifńmejiorepa 


41 rozmaite inne towary wchodzące w zakresy skła- 
du manufakturnego. 

Wszystkie powyżej kd bone towary, sprzedawane 

będą po możliwie przystępnych apei. 


62/3039 
|g181| 32) 72 46 
03611 22662 22677 22681 22700 22717 22740 22767 2: 470 22771 22754, 
22926 22042 22048 22973 $3003 24047 


rop. ‚loan aan Bolira rimar 22810 22826 22873 22914 
1012— 1 13110 23144 23177 23214 23256 23257 28265 23271 28835 28343 23369 28371 


Chometa oasdxeno' eusypow 6 Jona 1889 r. 


W drukarni „Dziennika Łódzkiego”. 


